Zriszeczene 102 samelsty 


Z Kwatery Głównej Fiihrera, 
dnia 20. II. 1944. 

Naczelne Dowództwo Sił Zbroj- 
mych podaje: 

Pod Krzywym Rogiem nieprzy- 
jaciel wzmocnił swój nacisk. Ataki 
jego przeprowadzane 


Hy 


przez cały 


dzień odparto w twardych zmien- 
nych walkach i w różnych miej- 
scach zahamowano głębsze wła- 
mania. 

Na zachód od Czerkass dalsze 
części oddzielnie walczącej grupy 


bojowej odzyskały kontakt z włas- 


trzymują nawet ogień 


dział okrętowych 


Zaciekłe wałki na yrzyczótku mostowym Nettuno 


PK. Upłynęły już trzy tygodni 
od chwili, kiedy Amerykanie 1 
Arighcy wylądowali pod Nettuno 
1 Anzio z zamiarem zdobycia 
Rzymu, zaatakowania niemiec- 
kich armii w południowych Wło 
szech odtyłu i 'zakończenia w 
niszczycieliskim kotle kampanii 
włoskiej. Powstałe wskutek te- 
go lądowania walki po wielu dra 
matycznych fazach znajdują się 
w pełnym rozwinięciu, jednak 
doprowadziły one na całej lini! 
do najcięzszych rozczarowań dia 
nieprzyjaciela i przyczyniły dla 
znajdującej się na przyczółku lą 
dowania armii dotkliwe straty. 

Od kilku dni niemiecka akcja 
okrążania posuwa się naprzód. 
Tu i tam gromią ciężkie ciosy 
ogniowe stanowiska Anglo-Ame 
rykanów, niemiecka piechota 
WSparta przez czołgi przesuwa 
swą główną linię bojową kilo- 
metr po kilometrze wgłąb przy- 
czółka mostowego. 

Już dnia 9 lutego miasto Apri 

lia, środkowy punkt zajętego 
przez rieprzyjaciela obszaru, zo 
stało w ciężkich walkach zdoby- 
te spowrotem w postaci kupy 
gruzów. Ponad trzecią część ob- 
Ezaru, zdobytego przez nieprzy- 
jaciela w pierwszych dniach je- 
go lądowania, zostało spowro- 
tem zajęte, 
„ Pod ciosami niemieckiej ar- 
tylerii i broni pancernej został 
nieprzyjaciel znacznie wyczet- 
pany i osłabiony. Zdobycz w ma 
teriale wojennym a przede 
wszystkim w jeńcach, wziętych 
do niewoli podczas niemieckich 
ataków, przybiera codzien 
większe rozmiary. 

Siłą nieprzyjaciela spoczywa 
W niezwykle licznej i różnorod- 
nej artylerii. Strzela on całymi 
zespołami do poszczególnych 
grenadierów i łączników moto- 
cyklowych, których zauważy, 
tak, że ataki i ruchy oddziałów 


odbywają się prawie tylko w 
nocy. 

Huraganowym ogniem na 
miarę wojny światowej pokry- 
wa  nieprzyjacielska artyleria, 
„wsparta ciężkim ogniem dział 
okrętowych, odcinki terenowe, 
na których zauważy się lub przy 
puszcza się, że znajduje się nie- 
miecka główna linia. Jest to pie- 
kielna próba nerwów grena- 
dierów, nnil Eeki i 
pionierów, którzy “przy takim 


gradzie pocisków, bez względu! 


na straty trwają na swych sta- 
nowiskach. To, czego oni doko- 
nali w tych zaciętych walkach 
z wyrafinowaną, zmasowaną an 
glosaską machiną wojenną gra- 
niczy wprost z legendą. 


licznych nieprzyjacielskich kontra. 
Ftaków i mirao ciężkie warunki te- 
renowe. : 

Pod Witebskiem wojska niemiec“ 
kie w czasie od 2 do 16 lutego w 
zawziętych walkach oparły się na- 
porowi ponad 50 dywizyj strzel- 
ców i licznym oddziałom pancer- 
nym bolszewików 4 w ten eposób 
w drugiej obecnie zakończonej bi- 
twie odpierającej osiągnęły pono- 
wno wielkie zwycięstwo obronne. 
Nieprzyjaciel poniósł najcięższe 
straty w ludziach i materiale wo- 
jennym. Lotnictwo niemieckie 
wspierało walki odpierające silny- 
mi zespołami samolotów bojowych 
i myśliwców i zniszczyło w wal- 
kach powietrznych i przez artyle- 
rię przeciwlotniczą 102 samoloty 
czołgi I samoloty bojowe. 

Między jeziorami Ilmeń t Pejpus 
oraz na obszarze pod Narwą rów- 
nież wczoraj odparto silne ataki 
nieprzyjacielskie wspierane przea 
czołgi i samoolty bojowe. 

Na przyczółku desantowym Net- 
tuno trwają nadal zacięte walki 
przy olbrzymim udziale artylerii, 
przy czym udało się krąg otacza- 
jący przenieść naprzód na cztery 


sowieckie. — Pierścień okrążający pod Metiuno 
posunął się maprzód 
nymi oddziałami wśród odpierania | kilometry na południe od Aprilia.| Rzeszy Kraju Wschodniego. 
Nieprzyjacielskie kontrataki prze-! Szawlach powitał 


prowadzone przy poparciu czołgów ; 


odrzucono z powrotem wśród Wy- 
sokich strat dla przeciwnika, wzię- 
to jeńców ł zdobycz, 

Pod Casstno na miejsce rozbitych 
ameryxańskich wojsk rzucił nie- 
przyjaciel do walki wojska hindu- 
skie, które przez cały dzień nacie- 
rały na blok wyżynny Cassino. 


Wszystkie ataki rozbito pociskami, ` 


kilka wyłomów usunięto natych- | marynarki wojennej, 


$ 


& | 
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szy dla zajętych obszarów 
wschodnich, Reichsleiter Ro- 
senberg, złożył w tych dniach 
wizytę służbową w komisariacie 


w 
go Reichs- 
kommissar, Gauleiter Lohse 


i Generalkommissar w Kownie 
dr. von Renteln. W rozmowie 
służbowej przy udziale miejsco- 
wych współpracowników oma- 
wiane były zagadnienia nie- 
mieckiego zarządu suwerennego 
W towarzystwie ministra Rze- 
szy znajdował się pierwszy od- 
znaczony brylantami do Krzyża 
kapitan 


miast kontruderzeniem. Niezliczeni, korwety Liueth, który na zapro- 
zabici leżą przed niemieckimi sta- | szenie ministra Rzeszy przebyws 
nowiskami. Dworzec kolejowy Cas- jako gość w swoim rodzinnym 
sine zmieniał kilkakrotnie posia. | mieście. 

Punktem centralnym przebro-lk'em Banserskis'em. 


Nowe kłamstwo sowieckie 
Bolszewikom nie udało się w żadnym wypadka 
zniszczyć niemieckiej grupy bojowej 
pod Uzercassami 


dacza i ostatecznie pozostał w rę- 
kach niemieckich. Tam szczególnie 
się odznaczył pionier — zugfiihrer 


ny feldwebel Hoffmann, 

Na południe od zatoki Gaetań. 
skiej wczoraj zatonął po eksplozji 
nieprzyjacielski krążownik. 

Lotnictwe silnymi zespołami 
przeprowadziło ponownie ubiegłej 
nocy silny atak na Londyn. Przez 
masowe zrzucenie bomb kruszą- 
cych i zapalających spowodowane 
wielkie pożary i spustoszenia na 
terenie miasta. 


Pierwsze wiadomości Reutera 


SZTOKROLM. (DNB). O ciężkim | porowy — pierścienia 


Poprzez groby swoich kole-| niemieckim ataku lotniczym na 


gów idą wciąż naprzód z wznio 
słym bohaterskim duchem niz- 
mieccy żołnierze w piątym roku 
wójny — tak jak w pierwszym. 

Jest rzeczą niewątpliwą, że 
warunki wojenne na południo- 
wym froncie, tak jak na przy- 
czółku mostowym Nettuno, dosz 
ły do takiego zaostrzenia, że za- 
ledwie można je porównać z wa 
runkami wielkich walk na 
Wschodzie. Tam, gdzie nieprzy- 
jacielowi nie wystarczają masy 
artylerii, stosuje on swe silne 
lotnictwo. 

Wojna we Włoszech stała się 
także dla przeciwnika zaciekłą. 
Anglicy jak i Amer$kanie wy- 
kazali swą wrażliwość na 
wściekłość ognia artylerii nie- 
mieckiej, która ich dręczy stale 
na ty ‘saskim cbszarze. Całko- 
wicie odurzeni 1 z okrzykiem 
„To jest samobójstwo!“ uciekają 
oni z zasięgu działania niemiec- 
kich granatów, ażeby popaść do 
niemieckiej niewoli i uniknąć 
śmierci. 


Napisał sprawozdawca wojenny 
dr. F. Meske. 


uupręeżona sytuacja 


me śrawsscie 
BERLIN. 
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Niemieckie sfery | ków i przywróciły pierwotne po 


Wojskowe określają na podsta- | łożenie. Na północ stąd rejon na 


wie wczorajszych, wydażeń be- 
jowych sytuację na froncie 
wschodnim jako ulegającą dal- 
«zemu odprężeniu. Punkty cię- 
żkości bitwy znajdowały się na 
odcinku Krzywy Róg—Nikopoł 
na zachód od Czerkass. Na 
Toncie północnym walki nie wy 
Taczały w dniu 16 lutego poza 
charakter działań lokalnych. 
pa owiceka akcja zaczepna naj- 
trow intensywnie skoncen- 
„ vana była na rejon Krzywy 
08 — Nikopol. Przeciwnik prze 
Prowadził tutaj przy użyciu 
znacznych sił liczne ataki, które 
nie przyniosły mu jednakowoż 
tadnego sukcesu. Tam, gdzie 
udało mu się osiągnąć lokalne 
włamania się, przystąpiły 


zachód od Czerkass i na wschód 
od Szaszkowa pozostawał nadal 
pod naciskiem niemieckiego ata 
ku, który rozwija się pomyślnie. 
Sowiety stawiają tutaj zacięty 
opór, chcąc przeszkodzić w zam- 
knięciu istniejącej tam luki we 
froncie. Lecz ani kontrataki so- 
wieckie ani trudne warunki tere 
nowe nie zdołały przeszkodzić 
dalszym zdobyczom terenowym 
wojsk niemieckich. 

Na froncie północnym  zaob- 
serwować można ożywienie się 
sowieckiej działalności ofenzyw 
nej na odcinku Starei Russy na 
południe od jeziora Ilmen. Na 
tym odcinku odbyły się pozatem 


od- | 16. 2. lokalne jedynie działania | cjąłą czwarta 


działy niemieckie do kontrata- I bojowa. 


stolicę angielską służba wschodnia 
Reutera nadała następującą wia- 
domość: 

„W pierwszych godzinach ran- 
nych soboty przedsięwzięli Niemcy, 
po wielkich nalotach w r. 1940/41, 
skoncentrowany atak lotniczy, ce- 
lem wywołania pożarów w Lon- 
dynie. Poprzez straszliwy ogień za. 


obronnego 
miasta  urzucili oni wielką ilość 
bomb kruszących i mapałających. 
Alarm trwał mniej więcej ponad 


godzinę i w odpowiednim momen- 
cie w różnych kierunkach powsta- 
ły pożary. Trafiono w liczne bu- 
dynki | w rannych godzinach od- 
działy ratownicze były jeszcze w 
akcji". 


211 pułku grenadierów, ciężko pg 


BERLIN. (DNB). 


agencja informacyjna od wielu 
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senberg w Kraju Wschodnim 


RYGA. (DNB). Minister Rze- | 


wadzonych w Rydze rozmów 
służbowych była konferencja ze 
współpracownikami Reichskom- 
missar'a.  Reichsminister  Ro- 
senberg zabrał przy tym głos, 
dając zasadnicze wyjasnienia. 
Wyraził on miejscowym wła- 
dzom podziękowanie i uznanie 
za dokonaną przez nie pracę 
i przedstawił nowe wytyczne w 
przyszłych pracach. Po południw 
minister Rzeszy przeprowadzii 
rozmowę służbową x General- 
kommissar'em w Rydze i z je 
go współpracownikami. Wiecze- 
rem minister znalazł sposobność 
do osobistej wymiany myśk 
z  przedstawicielami admini- 
stracji krajowej na Łotwie 
i z generalnym inspektorem łe- 
tewskiego legionu ochotniczega 
broni SS, generałem-poruczni- 


Ogłoszenie sowieckiego komu- 
nikatu nastąpiło właśnie w tym 


dni podawała komunikaty o! czasie, w którym niemieckie od- 


zniszczeniu okrążonej od dłuż- 
szego czasu niemieckiej grupy 
bojowej na zachód od Czerkass, 
a obecnie rozgłośnia moskiew- 
ska wydała w tej sprawia długi 
komunikat urzędowy. 

Jak stwierdza komunikat Na- 
czelnego Dowództwa Sił Zbroj- 
nych z piątku, niemiecka grupa 
bojowa otrzymała pomoc od nie- 
mieckich oddziałów  szturmo- 
wych. 

Nie udało się więc Sowietom 
dokonania zniszczenia niemiec- 
kiej grupy bojowej w żadnym 
wypadku. 


działy szturmowe połączyły się 
z dotychczas okrążoną grupą, 
co cechuje zakłamanie urzęde- 
wej służby informacyjnej w $e- 
wietach., 
Aast aAA b AAAA hL AAAAAAAAAA A AAAA 
VIGO. (DNB). Na podstawie ĉe- 
niesienia z Buenos Aires, zostały 
zamknięte w ostatnim czasie Homme 
stacje benzynowe w argentyńskiej 
stolicy i innych wielkich miastach 
kraju wobec braku benzyny. Na- 
leży się liczyć w krótkim czasia 
s dalszym ograniczeniem już i tak 
silnie ograniczonege  przydziałkę 
benzyny. 
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SZTOKHOLM. (DNB). Kores 
pondent „United Press“, James 


| 


artyleria silny ogień na klasz- 
tor. Można było wyraźnie wi- 


Poper, podaje następujące zez-| dzieć, jak tuziny granatów ude- 
nanie naocznego świadka o zni-|rzały w równych odstępach cza- 
szczeniu światowej sławy klasz- | su. Po długim czasie przeniosły 
toru Monte Cassino przez. anglo- | baterie sw j ogień na południcr 


amerykańskie lotnictwo: 

„Ze stanowiska obserwacyjne 
go znajdującego się ponad Cas- 
sino, w pobliżu którego, jak wia 
domo, nie znajdował się ani je- 
den żołnierz niemiecki i ani jed 
no działo niemieckie, obserwo- 
wałem dzisiaj bombardowanie 
klasztoru Benedyktynów. Setki 
latających twierdz atakowało 
wierzchołek Monte Cassino czta 
rema falami, i zrzuciły dokładnie 
o godz. 9 min. 30 przed połud- 
niem ładunek bomb na klasztor. 

Było to nadzwyczaj ciężkie 
bombardowanie. Wielka ilośc 
bomb ciężkiego kalibru, — którą 
to ilość określili obserwujący ze 
mną oficerowie na przeszło 20, 
— uderzyła w klasztor i zburzy- 
ła kopułę w leżącym po naszej 
stronie rogu. Zębate ruiny mu- 
rów były wszystkiem co pozosta 
ło. Liczne inne bomby eksplodo 
wały poniżej klasztoru. Wiele 7 
nich spadło nawet na amerykań 
skie pozycje, z których przecież 
przedtem zostały wycofane nie- 
mieckie oddziały. Ani jeden gra- 
nat niemieckiej obrony przec:w- 
lotniczej nie eksplodował w 
odpowiedzi na bombardowanie. 
Także nie spostrzeżono śladów 
wystrzałów niemieckich dział 
przeci 'otniczych. Skoro odle- 
fala latających 
twierdz, rozpoczęła amerykańska 


we przedmieście miasta. 
RZYM. (DNB), Jak się dowia 
dujemy ze rony naczelnego do 
wództwa sił zbrojnych, Amery- 
kanie zapowiedzieli swoje ataki 
bombowe na klasztor Monte 
Cassino zebranym tam włoskim 
uchodźcom przed tym przy po- 
mocy ulotek i wezwali ich do 
opuszczenia klasztoru. 
Ponieważ jednak cały teren 
wokół klasztoru znajdował się 
pod obstrzałem ciężkiego ognia 
nieprzyjacielskiego, Włosi nie 
mieli możności przejść w bez- 
pieczne miejsce. Mnisi i tłum 
liczący kilka tysięcy uchodźców 
nie wierzył też w atak, ponieważ 
w klasztorze nie było ani jedne- 
go niemieckiego żołnierza. Kie- 
dy zbliżyły sią amerykańskie 
bombowce, uchodźcy  rozesłali 
białe prześcieradła i obrusy, by 
w ten sposób lotnikom amery- 
kańskim wskazać, że w klaszto- 
rze zgromadzeni byli jedynie 
bezbronni uchodźcy. Mimo to 
lotnicy amerykańscy zrzucili 
swe bomby, które w gęsto ścieś- 
nionym tłumie ludzkim znaczne 
wywołały straty. Trzeba się B- 
czyć z tym, że co najmniej stu 
zakonników i uczniów zakonu 
Benedyktynów zostało zabitych 
lub ciężko rannych, liczba zaś 
za itych i ciężko rannvc" 
ców przekracza co najmniej cyf- 


agn: 


rę 600. Liczba osób lżej rannych, 
w tej chwiłi jeszcze nie ustat- 
na, jest znacznie wyższa, 

RZYM. (DNB). Jak naczelne 
dowództwo sił «brojnych zawia- 
damia klasztor Cassino był ost- 
rzeliwany przez  dalekonośne 
działa nieprzyjacielskie już pod 
czas walk koło Venafro. Rów- 
nież i wtedy na terenie klaszto- 
ru nie było żadnych żołnierzy 
niemieckich. Klasztor ponadtu 
całkowicie nie nadawał się do 
urządzenia w nim punktów ob- 
serwacyjnych, gdyż Monte Cas- 
sino nie leżało jeszcze wówczas 
w strefie bojowej. Naprzeciwko 
góry klasztornej © wysokości 
500 metrów znajd wało się kil- 
ka pasm górskich wysokich na 
1000 i więcej metrów, tak że 
umieszczanie punktów obserwa- 
cyjuy 1 w klasztorze "Monte 
Cassino byłoby ze stanowiska 
militar- ego "ompletnym nən- 
sensem. Mimo to dalekosiężne 
baterie kilkakrotnie ostrzeliwa- 
ły klasztor. 

RZYM. (DNB). Z klasztoru 
Cassino donoszą, Że prawie ws”* 
stkie dzieła sztuki tego pomnika 
kultury zostały zniszczone. 

Wyrzeżbiony przez  Colliccio 
w r. 1696 chór, jak również rzeź 
by w zakrystii całkowicie spło- 
nęły. Mozaiki, cztery obrazy So- 
limenna, zostały zniszczone Skle 
nienie kościoła klasztornego ru- 
neło, wskutek czego uległy !te> 
zniszczeniu freski Łukasza G'or 
dano. Także freski ponad drzw:a 
mi został "niszczone. Główne 


dowano klasztor Monte Cassino? 


rych znajdował się srebrem wy- 
łożcny spis posiadłości opactwa, 
zostały wyrwane z zawiasów, 
w,rzucone podmuchem w po- 
wietrz. i bardzo ucierpiały od 
pożaru w klasztorze. Bibliotekę 
klasztorną z jej 80.000 tomamt, 
1200 rękopisami i 40.000 doku- 
mentami zdołali w większej czę 
ści żołnierze niemieccy w porę 
przewieźć do Rzymu i oddać ją 
tam do dyspozycji Watykanu, 
Niestety jednak zginęła znaczna 
część bull i innych rękopisów, 
które wmurowane były do ścian 
klasztornych i ze względu na 
świętość miejsca przez żołnierzy, 
niemieckich nie zostały usunięe 
te. Wśród tych dokumentów znaj 
duje się komentarz  Oviginesa 
do listu rzymskiego, który w 
szóstym wieku przetłumaczony 
został przez Rufinusa, nadte 
Dante z uwagami na marginesie 
z 14 stulecia. Przypuszczalnie 
spaliły się w ruinach klasztor- 
tych rów” = E 
pieskie, które dotyczyły Monte 
Cassino i które gromadzono od 
11 stulecia. 

GENEWA. (DNB). „Walki o Cas- 
sino wykazały ponownie, jak bo- 
gaty w pomysły i sprawny jest 
niemiecki sztab generalny i jak 
wielkie jest doświadczenie bojowe 
i dzielność niemicckej armii“ — 
tak pisze „Xorkshire Post“ w pew- 
nym sprawozdaniu. Oprócz tego na- 
ród niemiecki daży wielkim zaufa- 
niem swoją armię, i jest on tym 
rzecznikiem, którego musi się m 


względniać przy ocenie niemice- 


drzwi kościelne ze śpiżu, na kt5: kiego potencjału wojennego. 


Nad projektami przechwałka- | zniszczona, musielibyśmy pod- Bess w „Saturday Evening Post" 


GUNTEC CODZIENNY 


modły. Czy trzeba więe dłuż- 


mi i propagandowymi kłamsi-| dać rewizji naszą politykę wo-, sądzi, że: „Chiny i Indje będą szych medytacyj nad pytaniem, 
wami Anglo-Amerykanów, nad} bec Niemiec.“ 


ich udawanym zadowoleniem z 


Pewien brytyjski oficer — lot 


układów w Moskwie i Tehera-| nik, wzięty do niewoli, został za 


nie unesi się niepokój i obawa | pytany, jak sobie 


przedstawia 


przed tym, co musi nastąpić po| dalszy rozwój rzeczy. Odpowie- 


wyśnienym przez nich, 


utopij-| dział na to: „Naturalnie będzie- 


mym zwycięstwie nad Niemca-| my wtedy musieli wraz z wami 
mi. Słowo padło już dawno.| walczyć przeciw Rosjanom. Ale 


Wendell Willkie, niewyraźnie za | wprzód 


musicie być pobici" 


rysowujący się konirkandydat| A więc też był przeświadczony, 
Roosevelta, ujął to w ten spo- |że nastąpić musi trzesia wojna 
sób: „Jeżeli nie zadowolimy Ro-| światowa, jak przypuszczalnie i 


sji Sowieckiej, będziemy mielii 
trzecią wojnę światową.** Było 
to powiedziane w sensie otwar- 
tych lub milczących ustępstw, 
kiórym Roosevelt zaprzecza, ta- 
pewniając prasę, że w Tehera- 
nie „rzeczywiście nie omawiano 
nie peufnego*, a które codzien- 
nie potwierdzają prasa i dyplo- 
maci strony  nieprzyjacielskiej, 
wmawiając małym narodom ko- 
nieczność „porozumienia się“ z 
Moskwą, lub otwarcie poświęca- 
jąc Polskę  Finlandję, Węgry, 
Rumunję i Bułgarję. © Slowa- 
cji, dla której Benesz również 
podpisał swoją specjalną umowę 
£ bolszewikami — niema co i 
mówić. To samo — o „Sowiec- 
kiej republice" Tito. Kiedy Mo- 
łotow skierował swoje bezezelne 
pytania do Fiihrera, żądając wy 
dania na łup Finłandji, krajów 
bałtyckich, Besarabji i baz wo- 
jennych w Dardanelach, zaryso- 
sowało się już wszystko to, co 
kiedyś brytyjskie czasopismo 
„15-th Century" pobudziło do 
stwierdzenia: „Wszystko, czego 
Rosja żąda wznawia nasze kon- 
flikty z nią z ostatnich stu lat." 
— W rzeczywistości jest to ra- 
czej 200 lat i sięga wstecz do 
czasów wystąpienia  Katarzy- 
ny H przeciw Turcji I Konstan- 
tynooalewi wraz z cieśninami. 


Ten arytyjski okrzyk trwogi 
jest innego zródła mz formua 
W alikae' go właśnie w „zadowo- 
lemu“ Moskwy kryje się me- 
bezpieczeństwo, ktore dla Angin 
o wiele bardziej jest oczywistym, 
niż dla dalekich i obcych Buro- 
pie, obsiącenych iluzjam: przy- 
szłego podziału świata między 
Moskwą a Waszyngtonem Sta- 
nów Zjednoczonych, których pre 
cydent wzywał de wojny po stro 
nie „wierzącej w Boga demokra 
cji Resji sowieekiej* przeciw 
„tyranji i pogważceniu demokra- 
cyj*” przez eutorytatywne pab- 
suwa oraz przeciw ich „planom 
zawiadmięcia światem." „Stuiet 
nie konflikty" z Anglią ozy- 
weją na oczach wszystkich: prze 
Sowiecką penetrację do Iranu, 
zamach na jego naftę ca 
wkrotce już stanie się jeszcze 
objektem zatargu między bol- 
szewikami a Stanam. Zjednoczu 
nyini — przez delegowanie ,,Ko- 
misyj transportowych do Zato- 
ki Perskiej, przez bolszewiekie, 
„jaezejki*  Bogomołowa w pəł- 
nocnej Afryce ! jego zapowiedź 
„merależności Maroko, Algieru i 
Tunisu pod sowieckim protekte 
ratem“ | wreszcie przez bołszewi 
«gację pełudniowych Włoch. 


Droga % celow mosiaewskich 
wsządaie jest jasno zaznaczona: 
giód i nędza w krajach dręczo- 
nych przez bandytów iub splądro 
wanych przez sprzymierzone 
wojska, Zniszczenie miejskiego 
1 wiejskiego stanu posiadania, 
tozpacz 1 zwątpienie — te są 
najieps oficerowie werbunkowi 


przeznaczone jest dla całej Bu- 


aeee w w — 


większość jege kolegów. 

Jeszeze w r. 1920 jeden z an- 
gielskich oficerów z komisji kan 
troli przy rozbrajaniu niemiec- 
kich twierdz na wschedzie po- 
wiedział w ten spesób: „Właści- 
wie wariactwo. Te działa wszak 
będziemy wam musieli póź- 
niej uzupełnić." Tego Niemey w 
każdym razie pie potrzekowali, 
ałe idea była wówczas ta sama. 
Loyd George pewiedział otwar- 
cie, że Anglia i wszystkie inne 
państwa „wciągnięte zostały“ do 
pierwszej wojny światowej. © 
drugiej nie mógłby on tegp twier 
dzić. Do trzeciej wejny jak zda- 
je się chcą one znów być wcią- 
gnięte. 

Czy wschodnia Azja po zamie- 
rzonym zniszczeniu Japonii „zo 


stanie nietknięta”? Bynajmniej, |są oficjalnie sławiene, 
razie Demarec 'ciołach odprawia się za nich 


— w każdym 


najbliższym celem Moskwy. Nie; czy rzeczywiście może dojść do 
prowadzą oni bynajmniej wojny trzeciej wojny światowej z bronią 
dla naszego imperializmu. Nie w ręku, z powietrzną flotą i łodzia 
sowiecka polityka jest zagadką, | mi podwodnymi, marynarką, RO- 
lecz nasza własna“, wymi wynalazkami ostatnich 
A więc przypuśćmy że druga|lat? Nie byłoby to oczywiście 
wojna światowa zostałaby wygra | potrzebne i Foch nie potrzebuje 
na przez wrogów a Ńiemcy roz- | odwoływać swych słów: „Dla 
bite. Poprzez Pełskę i kraje bat- | zwycięzców nie istnieje boisze- 
tyckie do Morza Bałtyckiego, | wizm*, bowiem „zwycięzcy“ by- 
przez zalecone przez Smutsa an- |liby w rzeczywistości zwyciężo- 
gielskiemu protektoratewi kra- nymi. 
je zachodnie ed Finlandji doj ga rozsądku rządzących, to 
Francji rozlewa się wtedy fala | wiedział już kanclerz Oxen- 
bolszewicka aż do Atlantyku. | stierna, nie ma co oczeki- 
Nie jak pachód wojska, w ro-!wać. Kto chce być ślepym, 
dzaju mongałów Czingis—chana, jest takim. Pozostaje w ten spo- 
lecz śeiśle  „demekratycznie*, | sób, jako jedyne wyjaśnienie 
lub „„etycznie*, jak to nazywa oma cjsustacj nieprzyjacielskiej 
minister marynarki Knex, przez polityki wojennej, tylko nadzie 
„głosowanie narodowe,“ z kraju ja którą wypapiał minister Mo- 
do kraju, według wzoru wSChod pra Brabason, że Niemcy i Ro- 
niej Karelii, krajów bałtyckich, sją sowiecka wzajemnie się zje- 
wschodniej Polski, ezerwonej dzą. Byłoby to rozwiązaniem 
Hiszpanii, Algieru, Ślewenii i! dla plutakratcyj, sie nie dla te- 
t. Ch R zmień x 'go celu natęża Europa swoje si- 
ży kapi a glia, a 
nia i m A Aa | ły do ostatka, lecz dła własnego 


światowa rewolucja — głoszą Jeżeli nie dojdzie do trzeciej 


rozkazy Stalina — jest 1 pozo- | węjny światowej, zawdzięczać 
stanie naszym celem". Jaczejki to będzie świat Niemcom, a nie 
są dawno założone w krajach | komu innemu. 

sprzymierzonych. Młot i sierp 
w koś- 


Kontradmirał Gadow 
(Wiin. Zeitung). 
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BERLIN. (DNB). 


kie  wadziały w  Ubiegiyen 


Niemiec- ! dla meprzyjaeiela stratami. 


į rzeki Narwy na zachodni brzeg, 
W aniu 11 lutego przeprowa- umiejscowiła się w graniczącym 


dniach odrzuciły na froncie pod, dzii bołszewiey w godzinach | z rzeką lesie i tam na saniach 
rewoiucyjnej armii. To samo Narwą nacierające siły nieprzy- | przedpoiuanioewych na dziewięć dostarczała sobie amunicję i 


jacielskie i utrzymały w swyeil 


ropy 1 w tych warumkach ekea rękaca giówną linią bojową, kie 
iluzjoniści po tamtej stronie At-| dy to bolszewicy w dniu 11 lu- 
lantyku w raównać sobie i innym, ! tego po stlinym ogniu artyleryj- 
łe na tym proces zakcńczyłby skumi z wzrastającą gwałtowao- 
sg albo ci pe tamtej strome śe. pedjęli znowu swe ataki po 
Fanału. że bolszewizm zatrzyma między Hungerburgiem a jezio- 
się na „linji Curzona” w Polsce, | rem Peąpus. Podezas tych walk 
alb» na Gdrze. Kihe, Remie, aa! wyróżnili się przedewszystkim 
graaicach „Brytyjskiej strefy | prenacherzy 227 reńsko-westfal- 
pływów" — według Smutsa., skiej dywizji piechoty, którzy 
TY „19-th Century“ czytaliśmy | wspierani prze: arrylerję—pow 
wówczas i to: „O ileby równowa | strzymywali wciąż nieprzyjaciel 
E3 Europy w ten sposób skur | skie ataki i odrzuca zowieckie 
kiem przewagi Moskwy została! oddziały szturmowe z wielkimi 


rozmaitych stanowisk  dwa- | sprzęt. Niemieccy  grenadierzy 
naście ataków w sile batalionu | pod gwałtownym ogmem flan- 
lub puiku. Osiem z tych aż. | OO zbliżyli się z północy | 
załamało się w ogniu ciężkiej | poludnia po polach śnieżnych do 


niemieekiej broni przed główną | miejsca włamania i w koncen- 
linią bojową albe unicestwiono | trycznym ataku zniszezyli „ nie- 


pami niemieckich grenadierów.! resztki do niewełi. Zdobyto ea- 
Tylko w czterech miejseach uda 
ło się Sowietom dokonać miej- 
scewych włamań, które w na- 
tyehmiastewym kontrataku zo- 
stały oczysrczene. Prey tym pew 
na mieprzyjaeielska grupa bojo- 
wa przeprawiła sią przez lód 


pasy amunicji. 


zwycięstwa i własnej wolności. 


Nr. 793 


iatowa” | Straż przednia bolszewizmu 


„hto: Przykład moskiewskien 
weis infilracyjnych 


BERLIN. W krótce po zakoń- 
czeniu konferencji w Teheranie, 
gdzie według urzędowego komu 
mkatu atana osiągnęh „całkow. 
tą zgodę“ w zakresie wszystkich 
zagadnień politycznych, obwieś- 
ciła rozgłośnia tak zw. „Wolnej 
Jugosławii“ utworzenie prow- 
zorycznego „rządu jugosłowiań- 
skiego“ pod przewodnictwem ke 
munisty i dowódcy band Tito. 
Równocześnie ogłoszono usunię- 
cie rezydującego pod opieką an- 
gielską w Kairze rządu ermgra- 
cyjnego króla Pietra i przez to 
ogłoszone wobec całego świata 
pretensję do władzy grupy za- 
leżnej od Meskwy przed grupą 
zależną od Lendynu: Anglia jesz 
cze raz skapitulowała wobec 
bezkompromisowych żądań Sta- 
lina. 

Bolszewicka kariera Tito i 
związanej z jego osobą republi- 
ki band podobna jest w swoich 
etapach do szablonowego rozwo- 
ju aparatu państwowego, który 
utrzymuje w całości samą re- 
i publikę sowiecką a w między- 
czasie stał sią też znamienny dła 
bolszewickiej infiltracji na tery- 
torium Północnej Afryki. 

«Nie wiele więcej jak jednego 
roku potrzeba było Stalinowi, 
by awansować przywódcę band 


tów i zwalczały skutecznie sk- 
pienia oddziałów i czołgów oraz 
dowozy posiłków nieprzyjacie!a. 

Niemiecki epór nad frentem 
Narwy wzrasta z każdym dniem 
zasilany, nowymi grupami boju- 
wymi i rezerwami, które w ostat 
nich dniach po wypełnieniu 
swych zadań przedarły cię przez 
siły nieprzyjaciela na nowe sta- 
nowiska. Jedna z tych grup, skła 
dająca się z 25 żołnierzy broni 
SS, dotarła dnia 10 lutego przez 
zamarzniętą rzeką do głównej 
linii. Po szęgnastu dniach zna- 
lazła się ta grupa na nowych 
stanowiskach i dołączyła się do 
nierdeckiego frontu obronnege 
nad Narwą. 


Podezas walk obronnych mis- 
dzy jeziorem Hmeń i Pejpus ar- 
tyleria przeciwpancerna  znise- 
czyła ze swych łekkieh dział przy 
poparciu grenadierów liczne ta- 
warzyszące naeęierającym bolsze 
wikom czołgi. Pewna batena 
zniszczyła w ciągu trzech dni 2” 
czołgów nieprzyjaciela i unie- 
szkodlliwiła dwa inne. W nie 
przejrzystym terenie nieprzy- 
jacielskie wozy pancerne w no- 
k prawie niepesirzażenie af- 
żyły się i otworzyły nagle z kil- 
ogień. 
kano- 
przeciwpancer- 
nie dali się zaskoczyć. Utrzy 
mali swe stanowiska, niszcząc 
| czołg za czołgiem, i odrzucili nie 
przyjaciela spewrotem. 


kumetrowego oddalenia 
Mimo to niemieccy 
nierzy artylerii 
| nej 


Tito przeciwko sprzymierzonemu 
z Anglią jugosłowiańskiemu rzą 
dowi emigracyjnemu na stano- 
wisko straży przedniej  bolsze- 
wizmu w zachodnim zakątku 
Bałkanów. Gdy partyzanci Mi- 
chajłowicza popierani byli przez 
zależny od Anglii jugosłowiański 
rząd wygnańczy, te bandy ko- 
munistyczne cieszyły gię co raz 
bardziej otwartym uznaniem 
Moskwy. 24 lutego 1943 r. wspom 
miano o nich po raz pierwszy w 
sowieckim kemunikacie wojsko 
wym a ich teryterium uznano 
oficjalnie za sowiecki teatr wo- 
jenny. Już 26 listopada 1942 r. 
utworzono tak zwaną „Radę an- 
tyfaszystowską w  Jugosławni*, 
a jako jej honerowi prezesi i ho 
norowi członkowie  figurowali 
obok Kalinina, Stalina i Mołeto- 
wa, także Churchill i Roesevelt. 
Już wkrótce po konferencji w 
Teheranie uchwaliła wspomnia- 
na „rada“ stworzyć „Komitet na 
rodowy dła wyswobodzenia Ju- 
gosławii*, a komitet ten miał 
mieć charakter prowizorycznego 
rządu. 12 grudnia 1943 roku 
ogłoszono składającą się z-*9 pun 
któw „konstytucję“, która wy- 
kazuje nadzwyczaj godne uwa- 
gi podobieństwo z treścią ł struk 
turą konstytucji sowieckiej. Na 
szefa tego rządu wybrany zo- 


, stał Josip Broz, którego pseudo- 


nim Tito utworzony został z po 
czątkowych liter słów „tajna 
miedzynarodowa organizacja 
terrorystyczna” w tłumaczeniu 
chorwackim. 

Bandy bolszewickie towarzy- 
sza „marszałka“ Brez-Tito nie 
różnią się niczym w swej or- 
ganizacji i dowództwie od odpo- 
wiednich instytucyj Związku 


' Sowieckiego. Tito, którego prze- 


szłość zajmuje specjalne miejsce 
w księgach przestępców wtneda 
policyjnych w niektórych pań- 
stwach europejskich, wykształ- 
cony został w specjalnej szkole 
moskiewskiej a następnie wysła 
ny przez komintern de Francji i 
do udziału w hiszpańskiej woj- 
nie domowej. Również erganiza 
wał on swoje bandy na teryto- 
rium Serbii na wzór armii sow:ec 
kiej. Noszą one nie tylke emble- 
maty Związku Sowieekiege, lecz 
przejęły też system politycznych 
komisarzy, których wpływ odpo- 
wiada wpływom politruków w 
armii bolszewickiej. Okropna 
okrucieństwa, znane jedynie his 
torii tewolucji bolszewickiej i sG 
wieckiemu dowództwu wojen- 
nemu w ostatnich latach, doko- 
nywane są przez hordy Tito. 
Systematyczny proces zubożenia, 
wywłaszezania i  tępienia ma 
przygotować naród do przyjęcia 
posiewu bolszewiekiego. Dlatego 
też i rezultatv są bolszewickie, 
mianowicie chaos, ruiny £ mər- 
derstwa w swych bestialskich 
formach. ` 

Wspomniany rozwój wydarzeń 
leży całkowicie na linii moskiew 
skich potentatów, którzy reszczą 
sobie pretensje do zachodniej 
ezęści Bałkanów i otrzymał na 
to już zgodę Angle-Ameryka- 
nów. Los tego terytorium, po- 
dobnie jak los całej Europy, 
związany jest wyraźnie z walką 
armii niemieckiej, która jedynie 
może przeszkodzić i przeszkodzi 
urzeczywistnieniu planów Mos- 


kwy. 


znowu brutalność brytyjska 


OSLO. Pemiędzy Aalesund a talnym i ordynarnym czynie 
je w walkaeh wręcz przed oko- | przyjacielskie siły | wzięli ieh Kmstiansund został zatopiony w przemocy, który ugodził w ży- 


niedzielę wieczerem 


łą broń piechoty i znaczne za. statek przybrzeżny „irma“. Jak 


norweski „cie 1 dobro Norwegów. 


Statek „Irma' należał do to- 


i stwierdza Norsk Telegram By- warzystwa statków parowych 


„nej kemunikacji Norwegii. Ga- 


W skutecznej obrenie przeciw raa, chodzi tu o świadomą na ; 
intensywnie nacierającemu na paść ma statek, który znajdował Banienskojj BER dłanyjąnnoś? 
tym odcisku  mieprzyjacielowi się wyłącznie na usługach eywil 
brała wybitny udział cała arty- 
leria. Jej ciosy ogniowe rozbija- |zeta „Aftonposten* mówi o bru- | zwłok 


1392 TRB. Uratewane % osób 
Odnalezione dotychczas  szaśń 


Zarządzenie z 1 lutego 1944 r. 


regulujące właściwość instancy| w sporach 


© wysokość 


komornejo 


Na podstawie $ 1 razporządzenia | zażalenia do dyrektora cen w cią- 


w sprawie ustanowienia urzędu 
dyrektora cen z 21 lipca 1942 r. 
(ABL. Kowno, 5. 486) zarządzam 
$o następuje: 

5 1. 

1) W sporach o wysokość ko- 
mornego za mieszkania i inne ubi- 
kacje rozstrzygają w miastach bur- 
mistrze, we wszystkich innych 
miejscowościach (gminach) naczel- 
nicy gmin. 

2.) Przeciwko rozstrzygnięciu bur- 
mistrzów względnie naczelników 
gmin dopuszczalne jest złożenie 


—— M TAN ÓW 


gu miesiąca po wydaniu decyzji. 
Zażalenie należy składać za po- 
średnictwem burmistrza, względ- 
nie naczelnika gminy, który wydał 
decyzję. Przeciwko decyzji dyrek- 
tora cen dopuszczalne jest w ciągu 
jednego miesiąca dalsze zażalenie 
do Generalkommissar"a, który roz- 
strzyga ostatecznie. F 
5 2. 

Zarządzenie wchodzi w życie z 
dniem 1 lutego 1944 r. 

Kowno, 1 lutego 1944. 

Dyrektor Cen. 


Uwaga uchodźcy! 


KOWNO. (ON). By mieszkańcom 
kraju umożliwić odnalezienie osób 
ewakuowanych, zorganizowany z0- 
stał centralny urząd informacyjny 
dla ewakuowanych. Mieszkańcy 
kraju, poszukujący innych osób, 
mogą w każdej komendanturze | 
składać pisemne zapytania co do 
miejsca ich pobytu. Pytanie winno 
gawierać: i 

1. Jeśli chodzi o poszukiwanego: 
a) imię i nazwisko | imię ojca, 
b) dzień i miejsce urodzenia, c) 
stan rodzinny, d) ostatnie znane 
miojsce pobytu twieś, gmina, re- 
jon), c) miejsca pobytu od 22. 6. 
1941, f) jeśli wiadomo, okolica, do 
której poszukiwany został ewaku- 


ewany. | 
3. Jeśli chodzi o poszukującego:; 


| 


E powodu miegazewidzianych, 
przeszkód mające się odbyć w me- 
dzicię dnia 20. II. w Wiciniej Sali 
Koncertowe; (19 (34) „Popotudnie 
Rozmaitości” odbędzie się nie o 
godzinie 14%, ale o godzinie 11 
min. 50. 

W miedzieję dma 27 lutego O B. 
11 min. 30 w Wielkiej Sali Kon- 
eertowej odbędzie siĘ II koncert 


===—<"uuh 


a) imię 1 nazwisko 4 imię ojca, 
b) stan rodzinny, e) obecne miejsce 
pobytu, d) miejsca pobytu od 22. 
6. 1941. 

Wiadomości udzielane będą na 
podstawie każdorazowo posiada- 
nych informacyj. Na zapytania w 
sprawie ewakuowanych, którzy nie 
zostali zarejestrowani jeszcze w 
kartotece, nastąpi odpowiedź, sko- 
ro tylko wiadome stanie się miej- 
sce pobytu ewakuowanego. 

Osoby, które sądzą, że są po- 
szukiwane przez innych, mogą się 
zarejestrować w urzędzie informa- 
cyjnym, podając wyżej podane 
daty. Podania o zarejestrowanie 
można składać w każdej komen- 


danturze. 


u mówi Związek Zawodowy 


symioniczny. Koneertuje orkiestra 
symfoniczna Związków Zawodo- 
wych w zwiększonym składzie, 
Dyrygent Antoni Makaćtnas, solt- 
sta Sianistaw Szpinalsiń. W pro- 
gramie: Symfonia nr, 5 Beethove- 
nu, Szopena koncert fortepianowy 
Famoll i preludia Liszta, Po roz- 
poczęciu «ię programu wstęp na 
salę wzbreniony. 


Koncerty St. Sza nalskiego 


W ubiegtym tygodniu Wysiąpił 
prof. Gtaniskaw Szpinaiski dwu- 
krotnie; na koncercie symiomcz- 
nym oraz we wiasnym recnmtalu, 
Na konęercie symiomiesnym wyko- 
mał arysta koncert A—dur Lissta. | 
ÈE dwóch koncertów, ktore Lasst 
napisał, Bs—dur i A—Gur, pierw- | 
szy odenacza SIĘ zwartością for- 
maing, drugi icerycznymi pomys- 
lomi harmoniczaynu. Obydwa są 
Upowymi przywiadam: uziiowaun 
Liszta wpriowedsema pewnych re- 
form formainmycn, polcgających na 
aadaniu koncertow! Lnstrumentaui- 
nemu większej zwAarieżści przez 
zrczygnowanie z  odgraniczenia 
poszezegółmych częś od siebie, 
Dzięki temu koncerty tego typu 
przedswwiają sę pozorni jakby! 
wbudowane z jedacj tyle częńej, 
płynycej bez przerwy od początku 
do końca. Lisat wprowadzał jeszcze | 
inny czynnik do par ezcclence 
syralonicznej formy koncertu, a 
ausnowiote kamsrumość, polegają- 
tą na ścisłej, często tematycznej, 
łączności sola fortegianowego z 
poczczagólnymi instrumentami. Dia 
Wykonawców Stwarza to nowe: 
%wudnosei polegające glównie na 
tockonałym zgraniu się wzniem. | 
awm solisty | orkiestry. Orkiestrn 
przestuje być czynniciorm wyłącz- 
na akompeniująeym (ak to się 
©ieje u Bocthovena, Mozarta, 


Chopina) — a staje mię clementem 
rapótómiałającym z wirmoazem. Na 


Uzyskaniu tej kamerainości polega | 


ktere można osiągnąć tytko przez 
długie zgranie. Nie mniej jednak 
brak tej swobody krępował grę 
komcertanta, który nad swoją par- 
tią punował po mistrzowsku. 
Recital piątkowy był pewtórze- 
niem nowego programu, wykona- 
pago już przed miesiącem. Najke 
pitałniejsze utwory to: Bacha Cha- 
conna (w oprac. Busoniego), Bee- 
thovena sonata d-moll; nie najłat- 
wiejszym zapewnie dziełem była 
Rapsodia Nr. 2 Liszta, utwór ogra- 
my i spopularyzowany do niemoż- 
liwości. A jednak Ii w tej kompo- 
zycji potrafił Szpinalski pokonać 
siebie, swoją imdywidualność, bar- 
dzo skomplikowaną i bogatą. Na 
walery pianistyczne zwraealiśmy 
niejednokrotnie uwagę. Doskona- 
łość środków technicznych artysty 
jest lsfótmie Imposująco. Ta gale- 
ta pomaga wydobyć Szpinalskie- 
mu z fortepianu zi0n8rowany, od- 
mienny świat, puisujący wkianym, 
odrębnym życiem, polnym wybu- 
chów, uniesień, płomiennych ża- 
rów | peufnej kontomplacji. Rzed- 
ko który z pianistów gra tak pięk- 
nie finał sonaty Beethovena, rzad- 
ko który tak porywa pierwszą 
cenęścią sonaty Chopinn. W tych 
dwu utworach potrała Szpinaleki 
wamiećć się dowyżyn niczwytcłych, 
zamakańctych dla ludzi, pozbawio- 
nych subteiniejszych wibracyj pay- 
chieraych, gtwartych natomiast 


| seorocko dla tych, któryra mutkyka 


porusza najtajniejsze zakętni du- 


GONIEC CODZIENNY 


Z KONCERTU 
Łagunówny i Dzięgielewskiego 


Reklamowany jako koncert mu- 
zyki popularnej występ Jadwigi 
Łagunówny i Stanisława Dzięgie- 
lewskiego, który odbył się w Te- 
atrze Miejskim w ubiegłą niedzie- 
lę, rozpoczął się naodwrót od tak 


JADWIGA ŁAGUNÓWNA. 


zwanej, „wtełkiej sztuki“ 1 to 
utrzymanej na wysckim poziomie 
artystycznym. Jadwiga Łagunów- 
na, śpiewaczka jeszcze młoda, wy- 
konała na wslępie bardzo trudną 
arię z opery Czajkowsiiego „Ba- 
ma Pikowa", na którą właściwie 
odważyć się moża dopiero śpie- 
waczka, mająca za sobą już długo- 
letnie doświadezenie sceniczne i 
rutynę śpiewaczą. Tym nie mniej 
młoda artystka wyszła z tego tru- 
dnego zadania obronną ręką, wy- 
kazała wszystkie zalety swego ład- 
nie brzmiącego 1 we wszystkich 
rejestrach dobrze wyrównanego 
głosu o bardzo obszernej skali í 
dała nam poznać, że może być do- 
brą śpiewaczicą operową do czo- 
towych partii. 

W zaśspiewanej następnie również 
zupełmńie poprawnie pieśni wło- 
skiej Denry „Terno* odczuwało się 
jednak brak tej iniejsiciej kaniy- 
leny, tege beloanto, które jest nie- 
odzowne w lege rodzaju utworach 
włoskich. Natomiast zupełnie pod- 
biła sobie p. Łagunówna serca 
słuchaczy pięknie i zo szczerym 


uczuciem zaśpiewaną pieśnią Cho- 
pina „Żał', a dalej starannie opra- 


cowaną i także pod wzgiędem ak- 
torskim dobrze wykonaną pieśnią , 
Moniuszki „Stach“, oraz pieśnią 
Nowowiejskiego „Odejdź Janku*, | 


-a już jako szczyt całego programu 


należy uważać bardzo efektowną 
i także pod wzgiędem optycznym 
(oświetlemie, charakteryzacja) sil- 
ne wrażenie sprawiającą pieśnią 
hinduską s opery „Sadko”* Rim- 
skkiego- Korsakewa, stanowiącą za- 
kończenie pierwszej części kon. 
certu. | 
Część druga koncertu była po-' 
święcona muzyce o przeważnie 
lżejszym charakterze. I tutaj wy- 
konała p. Łagunówna bardze ład- 
nie i z właściwym wyczuciem liry- 
cznym kilka arii z operetek Le- 
hara i Dostala eraz melodyjne pie- 
śm „Koszyk róż", „Czekam eilę" 
| „Kochaj“, Niepotrzebnie jednak 
dołączyła artystka do tej części 
demoniezne-dramatyczną Habane- 
rę z opery „Carmen* Bizerta oraz 
„Torrero* Lavara, w których elląc 
SAABA AARAZZAKAŁAŁASAAAAŁĘADAŁAAŻD A 


OFIARY 


Dia biednych polskich dzieei 
18 RM. Amtoprudzie. 


Grono przyjaciół p. Władysława F 


Swolkienia | p. Anny Zawadzkiej 
składa z okazji ich Śłubu dla pal- 
skich biednych dzieci 350 RM. 


ki futerkowe wszelkiego ra 


w 
MU 


się na jak największą ekspresję 


mie osiągnęła jednak zamierzonego | I 


wrażenia. Te pieśni hiszpańskie 
nie leżą widocznie w charakterze 
jej talentu, powinna więc raczej 
pozostać przy pieśniach lirycznych 
i liryezno-dramatycznych, w któ- 
rych liczyć może na całkowity suk- 
ces, 


Akompaniował Jadwidze Łagu- 
nówmie Stanisław Dzięgielewski, 
który ma już wyrobioną markę 
dobrege akompaniatora. Ponadto 
wystąpił St. Bzięgielewski, który 
jest absolwentem poznańskiego 
konserwatorium muzycznego, tak- 
że jako solista. Wale Chopina As- 
Dur, wykonany poprawnie, brzmiał 
w jego interpretacji nieco za ostro. 
W każdym razie nie było w nim 
tej płynności, jaka n. p. cechuje 
grę prof. Szpinalskiego. W utwo- 
rach „Taccata” I „Pastorale“ wyka- 
zał St. Dzięgielewski dobrą tech. 
nike wirtuozowską, lecz dopiero w 
drugiej części progamu, wykonue 
jąc utwory t. zw, lekkiej muzyki, 
Jak szczególnie „Wiązanka przebo- 
jów fllmowych* Krendera i tnne 


STANISŁAW DZIĘGIELEWSKI. 


w tym rodzaju, czuł się Dzięgie- 
lewski w swoim żywioje, dał się 
porwać swemu temperamentowi 
muzycznemu i porywał słuchaczów. 

W ogóle koncert ten, bardzo sta-| 
rannię przygotowany — także pod 
wzgiędem efektów świetlnych i 


W pierwszą bolesną rocznicę 


Matki nasze; 


śmierci ukochanej 
ś Tp. 
ze Źwirków 


Anny Spejczysowej 


odbędzie are Msza sw. Żałobna 
a spokój Jej duszy w kościele 
św Jakuba dnia 24 lutego 1944 
r we czwartek e godz. 9 rne. 
O czym powiadamiają Krew 
nych, Przyjacół | Zn:jomvch, 
pograż'ni w głęhokej żałob e 

Córki, Syn, Synewe, Wnuczki 

| Wnuk. 


W dn tenia 


Walentyny iwanowny 
Striukowe! 
23 (10) lutego odbędzie się za 
A Duszę Zmaj pənich da nad $ 
4 grobem na cneniar u Piaweslaw- 
f nym pry uł. Nankinu 21 (b. 


Bei'ny) o godz. 4 p.p 


Przeddzień. zaś, we wiorek, 22 
Kl niego o yodz. 10 :ano odpra- $ 
H wiona zostanie św. Liturgija 2+- 
łobu: w cerkwi Żeńskiegu klasz 
toru Prawostżwnego na Nowym 
Świecie przy al Gudų (b. Sło 
X wiafsk'ej. 
4 Uczcić pamięć : marłej zrpr>sza 
się wszystk h, kto znał: pa- © 
mieta Zmarła Mąż. 


dzażu 


stanowią ważne pod wzgię em 
vo'ennym debro | 


Istnieje obowiązek dostawy skó- 


Wzywa «ię także do dostarcza- 


Str. $ 


EL 


Zuapustna. 


asekód sańca 6.32 
Zacnród mońca 1633 


DZIŚ ZACIEMNIAMY OKNA 
OD GODZ. 17.10 DO GODZ. 66.15. 


— KOMUNIKAT IZBY ZDRO- 
WIA. Personel medyczny, obsłu- 
gujący ubezpieczonych, proszony 
jest odebrać instrukcje Izby Zdro- 
wia óraz blankiety w sprawie o- 
trzymania wynagrodzenia za czas 
ubiegły. 

Zgłaszać się do Izby Zdrowia — 
Oddział Wileński, Gedimina 27, 
pokój 26, telef. 564, w godz. 9—13. 

Wypełnione  blankiety należy 
zwrócić de Izby Zdrowia w termi- 
nie do dnia 29 lutego r. b. 

Złożone w późniejszym terminie 
sprawozdania mogą być nie opła- 
cone. 

— KONTYNGENT SIEMIENIA 
LNIANEGG NALEŻY DOSTA- 
WIAĆ W CZASIE. Odpowiednie 
urzędy rozesłały upomnienia rol- 
nikom okręgu wileńskiego, by na- 
tychmiast dostawili obowiązkowy 
kontyngent  siemienia lnianego. | 
Zaznacza się, że za dostawy są | 
przewidziane wysokie premie w 
postaci różnych artykułów po- 
trzebnych do gospodarstwa rol- 
nego. 

— PROTO©KUŁY. W dniach od 
li-go lutego hb. r. funkcjonariusze 
policji spisali następującą ilość 
protokułów: za opilstwo — 12, za 
kradzieże — 5, za handel samogo- 
nem — 21, oraz za pobieranie wy- 
&órowanych cen — 23. W tym sa- 
mym czasie spisano 43 protokuły 
ludziom, trudniącym się ulieznyfn 
drobnym handlem detalicznym. (K) 

— WYPADEK Z FURMANKĄ 
PRZY UL. WERKOWSKIEJ. Prze- 
chodnie ulicy Werkewskiej byli 
świadkami w dniu 17-go b. m. o 


eT 
Inż. Stanisław Baranowski 


b. «ba. gimn Ad.’ Mickiewicza 
w Wilnie 
zginął śmiercią trog czną w War 
szaw<e w wieku lat 38. 
Nabożeństwo Ż łobne sn 
spokój Jezo duszy edbędzie się 
w kescleie św. Stefana -2.I[ 44 
e godz. 8 © czym zawiadamia 
*rzyjsciół i Znaemych posrą. 
żona w glębokim smutku 
Rodaina. 


p? 
Ryszard Sonnenserg 


b. pracownik Funduszu Prasy 
zmaił w War:zaw.e dnia 2i h- 
sto»ada 19¢3 r. 

Nabozeństwe Żałobne odbę- 
dzie się w dmu 21 lytewze o 
<© z. 9 ra w kościele św 
Katarzyny w Wilnie O czym 
zawiadamia pozrążona w smufeu 
odzi a. 


z Sawiczów 


Walerja Glszewska 
opatrzona Św. Sakiamertamii, po 
krók ch ! cężkich Cierp eniack 
casvęła w Panu dn. 18 ge lute 
o 1:44 r. w wieku lat 66. Wy- 
prowadzenie zwsok z domu ża- 
łoby przy uł, Wietkig Nr. 8. 
odbędzie się dn. 20 li. 1944 r. o 
godz 15 do kaplicy na «mentar7 
»0-Bernardyński.  Nabeżeństwo 
Żałobne odbędze sę du. 21.1] 

1944 r. © godz. 9-ej rano 


O czym zawi.damia Krewnych 
|  Zusiomy.h pogrążona w 
smutku Rodzina. 


sTo 


Jerzy Bajdukiewic 


zmarł przeżywszy 8 miesięcy 

Pogrzeb edbędzie się z 
domu żałobv przy ul Piask 
33 na cmen'arzu św. Piotra 
i Pawła w niedzielę 20 iu- 
tego o godz. f$. O czym 
zawiadam ają Krewnych i 
Znajomych nieutuleni w gię- 


z z 
<< 


godzinie 11.30 tragicznego wypad- 
ku. Przejeżdżające auto spłoszyła 
konia, zaprzężonego w drabiniasty 
wóz. Wóz ten zawadził o słup i ja- 
dąca wozem Irena Walczak (wieś 
Albinowo, pow. Świr) wypadła na 
bruk, odnosząc poważne obrażenia. 
Wezwane pogotowie  przewiozło 
ofiarę wypadku do szpitala Św. 
Jakuba. K) 

— KRADZIEŻ PRZY UL, SJE- 
FAŃSKIEJ. We czwartek 17 b. m 
pomiędzy godziną 18—19 jacyś zło. 
dzieje wyłamali zamek w miez- 
kaniu Stefanii Suboczewskiej, 78- 
mieszkałej przy ul. Stefańskiej Ni. 
9—5. Łupem złodziei padły ubre- 
nia i bielizna. Straty są znaczn::. 
Dochodzenie prowadzi krym. polj- 
cja. 

— NAPAD NA STARUSZRĘ 
80-cioletnia Paułina Twaszkiewicą 
zamieszkała przy ul. Wielkiej 41— 
4-a, padła ofiarą napadu w dniu 
17-go lutego. Stwierdzono, że na- 
padu dokonał 14-toletni(ł) Teodor 
Kisiel (Nowogródzka Nr. 78 m. 5), 
uderzając kilkakrotnie tępym narzę 
dziem staruszkę. Ciężko pobitą od- 
wieziono do szpitala, a młodocia.. 
nym złoczyńcą zainteresowała się 
policja kryminalna. (K) 

— POŻARY. Dnia 16 lutego ko- 
ło godziny 8 wieczorem zawiado- 
miono straż przeciwpożarową, że 
w fabryce cukierków 1 konserw 
„Fortuna, mieszczącej się przy ul. 
Metropelitainej 5, wybuchł pożar. 
Po przybyciu strażaków na- miej. 
sce wypadku okazało się, że ogień 
wybuchł od zbyt mocno napalo- 
nego pieca w suszarni grzybów. 
Pożar prędko ugasili strażacy, któ- 
rym pomagali dwaj ochetnicy z 
fabrycznej drużyny strażackiej. 
Straty wynoszą kilkadziesiąt ma- 
rek. 

Tego samego dnia o godz. 21.30 
na skutek nieostrożnego obahodze- 
nia się z ogniem zapaliła się pod. 
łoga i ściana w mieszkaniu Nr. 31 
przy ulicy Zawalnej 34. I w tym 
wypadku również szybkę przybyli 
strażacy ogień natychmiast uga- 
sili. Straty nieznaczne. ® 


7 WE". . RA 
W trzy m.esiące od tragicznej 
k śmierci 

é | p. 4 


Waamini 


d odbędzie się Msza Sw, Żałobna 
w dnu 22,11 44 r. o godz. Bej 
rane w Leścieie Niepek. Pocz 
Najśw. Marti Panny na Seita- 
niszkach. © czym pewiedamia ą 
i zapraszają Krewnych, Przyjs- 
cół r Z!ajemych pogreżen' w 
smutku Rodzice | Redoństwe. 


W pierwszą bolesną recznicą 
mierci 


a. t ». 


Józefa Sobolewskiego 


adbę:zie sią Msza Żałebna dn 
22.14-44 r. © godz. $ tei rano w 
kościele éw. Teresy. O ezym 
zawiadamia Krewnych I Znajo- 
mych Ojelec, Matka I Słóstry. 


» pierwszą belrsną ros:nicę 
śmierci 
t top 


józefa Jodzisa 


odbędz'c mię Nabeżenstwo Ża- 
„e>ne za apokój Jego duszy dn, 
21 lutego © godz. 9 rero w ke- 
ścieie OO. Bonifratrów, na któ 
re zasrasza wSzysikich Życzl 
wych pamiec Zmarlaze 

t. Barta 


W d~o 
E A 
ze Śmilewiczów 


Leonory Narkewiczowej 
addęd ie aię M za Sw Zatob a 
4 dnia 21.11 -4 r. w kościele fw 
| Jakuba o -61u72. $ ia o, nn któ- 
rą zaprasza ą Krewn.ch ! Zn - 5 
my h Górka, Zięć i Wnuki 


menn 


rwQaZIĘKGWGIE, 
Wszystkim, którzy wzięd u= 
dział w oddan:u ostatniej poslu- 
5) ti drogiemu nam Mężewi i Cici 
śćt»p 


, mę 
Faranow Halzyódkicwa 
Stra. cznie zmariomu Gala 1 ii 
ł$sa r w N-Wiejce, a szcde' 
olnie A mnistrocji I rebu: i 
om tartaku „uwosmin” "raz 
fabryce „a T sk- a sor R 
d- zm „Bé r Redzima. | 


ek fuierkowych zgodnie z r :- [nia skórek małych zwierząt, Jak 
sorządzeniem Nr. 323 RKO z dnia królików, psów, kotów i t d. 
i 0 1943 Płacimy uzjwyższe veny! 


Za dostawę dajemy pumkty pre- Miejsea przyjęcia dostaw znaj. 


‘guj ~ Kownie — Niemieckie 
miowe dnie zarząd dują się: w 
RKO zc z sącz Towarzystwo wyrobów  futrzar- 


i skich, Kowno, wl. Maironio 17, 
ty udswaio c winy orkiestry, kie- sz czyki sz waga w. dalszym <lągu wydajemy tel. 27035, w Wilnie - Niemuecitie | 
paea wrona dona 071 LPSR 0a | POzneWNAE | "ynie, zyk "SBa Towarzystwo wyrobów futrzar- 
k'o z pewnę tender"ie do obcią. | innych, wyzsrych wartości, ze war- wych. skich m. b. H, Ostland, Wilno, | 
Žinia ! zę ebet małą swobodą | tych w tym fepamesie naturz.| Qhkowiązuje dostawa wazystkioh Giedymina 22 tei. 32-19. Nasięg. 

 Bozywiócie ša to mecsy Wwudne,! który nazywamy duszą ludzką. F.| kórok nie „Maistas“. i 


budność obydwu komogrtów Lisa- | wy, dia których sztuka dźwięków 
a zz ye donkonale ajos: odrębną, (mną rzeczywistością 
bta mgo zagadnienia. W je s jn zy 
zm wyczatwało sę też piale Ma | Dia tyeh każ < uw Spi 
dencję do uzyoknmia nk nejścię. | Skiezo jest zdarzeniem pierwsze 
raędnoj wagi, gdyż dostarcza Lm 


vokłm żalu 
Matka i Gic ec 


4 powenau tragi Zncge ż.0nu 
éta 
WŁADYSŁAWA 


GIZELEWSKIEGG 


Rodzinia Jes» -kisa wyrazy 
rbekisgae wsz-ólczucia 
Rodzina Reck'ew'czów. 


lej szęgą umywsiorma parti forwońa- 
Dowel g orkiestrą Nie zawsze z 


A g 


Str 4 


V'lmina< 


Wileńska) s 


$elcatentheater Il 


. Film kolorowy 


„MUNCHHAUSEN* 
Didżieji 


zCASINO" (vii) 47, 6—17 
„ROMANS W TONACJI MOLL" 


Seanse tylko dla dorosłych. 


ZADRIA* Fish 56, tel. 10-37 


„Kobiety nie są anlełami" 


LAI rduk. 
MUZA” (Nowogródzka Š. tei 6 62 


A RODZINNA“ 
d jutra: 
wenna z wczorajsze] nocy" 


„AUSZRA* 


„BOCCACIO* 
Od- jutra: „Epized”. 


„GRAŻYNA" w N.-Wilejce. 
„BAL W OPERZE" 


Od jutra: „Dziewczyna z Fanó". 
R z 


Firma 


tei. 


„kę 54, te 10-70 


A. Mndralowicz 


Vilniaus (Wileńska) 7 
Przyjmuje do reperacji pa- | 
tefony, radio-aparaty| 
ł grzejniki wszelkiego ro- 
dzaju (kuchenki, żelazka 

f i czajniki). 
Wielki wybór 
najpiękniejszych płyt 
patefonowych, 
Kupuje patefony, radio-apa 


raty i przyjmuje w komis. | przyjmuje 


BIURO BUDOWLANE |— 


pol inż W. JANAOSKAM 
KOWNO —WILNO — WIEDEŃ. 


KOWNO, Duonelaifie 18 m. 3. 
Telef. 20411, 
WIEDEŃ, Operngasze 15, 
Porrhaus, 
oszukuje rezmaitych ro"otników 

ewlanych i dzlesiętników 
de robét w Niemczech w oko- 
licach miast. Wieceń, Breslau, 


a także í w Litwie. 
formować się e warunkach umowy 
w wileńskim oddziale, Gedimine 38, 
miesz. 4 od 8 du 121 ou 2 de 4! £- 
Dyrektor Biura 
Dy»l. inż. W. JANKAUSKAS 
Główny inż. A. MELECHOFF. 


Potrzebni natychmias 


dwaj drzewn 


TOKARZE 


praca akordowa 


Warunki do omówienia 
na miejscu. 
„Dominikonų 12. 


Wózki dziecinne 


preperuję, maluję, daję newe 
kółka I inne części. 
Kupię stara wÓZki, ceratę, 
celuloid, wąż gumowy | inne 
materiały, 
Pracownia wózków dziecinnych 
Trocka 16. 


Firma „RRIIBJY u. 


tei. 16—40, 


gawiadamia, że w dalszym ciągu są 
przyjmewani robotnicy budowlani 


mężczyźni | Kobiety 
Ba Czwarty transport de pracy w 
Wied-iu, który edchedzi 26 intego 
1944 s. Dla edbycia kemisji wszyscy 
Zapisani muszą Sie stawić w biurze 
firmy w dniu 25.11-44 roku na 
goćzinę 7.30 rane, 


Wilne, 
Wielka 8 


w lokalu kina 
s» BÉ UZA“ 
| Nowogródzka 8 
od dala 17-go lutego r. b 


PRĘMIĘRA 


II warto zobaczyć!” 


czyli 


gościnne wys:ępy mejszagolskie] opery 


przy udziale całege zespolu teatru 


„ALI = BAZA 


oraz wybitnych sil zagranicznych. 


Początek przedstawień e g. 17 i 19-ej, 
w niedzielę e.g. '5, 17 i 19-ej. 
Przedsprzedaż bi etów: 


Wileńska 16 ; Wielka 32. 


Obywatel niemiecki 


szuka dobrze umeblowanych 
1—2 pokoi z wygodami, Zgłosze- 
nia do adm. „Gońca“ pod „Pilne”. 


Traki, 


O (Trot a) 6 
4J Wykomje 


ZI 
rodaty 


NI m 
za palelonów 
w I grami- 


tonów. 


CHEMICZNA PRALNIA 
J: BARTOSZEWiCZ 
Traky 'Trocka) 9 
de czyszczenia wszelką 
garderobę i kapeiusze męskie. 
upuje kapelusze męskie. 


Kupuję stare Książki 
s wszystkicn dz.edzin: naukowe, be- 
letrystykę, książki dla młedzieży, 
dzieci, tygedniki atare i t. p. Anty- 
kwarnia. Dem ninkenq (Deminikań- 
ska) 17. Hahna Jacyna-Karaś. 

KUPUJĘ zblory znacz-ów 

pocztowych, 

„ Płacę dobre ceny. 
Pilies (Zamkowa) 18—2. Skiep znacz- | 
kewy. W niedziele i święta: Jasinsk:e 

(Jasinskiego) 16—93. 
Św i erz b (krosta), wazawica 
wszelkie inne scho- 
rzenia skór-e, wyleczyć możesz. Ma- 
ście i płyny poleca ielczer HORSKI 


Iśganytoje (d. Miłeśierna) 6—8, obok 
szpitala Sawicz. 


Poszuku'ę pracowników 
ed 12 lat de wyrobu zabawek. 
Wielka 15, ed 13 de 6 g. 


Natychmiast petrzebne 2 pracownice 
de F.ki wod sazewych „Ga vinto as”. | 
Daukšo (Piwna) 7. Warunki dobre. 


Potrzebni chłopcy i dziewczęta do 
szycia rze myków. W; nagredzenie 
akordowe. Zgłuszać sę do firmy +. 
Budochowski*, ui. Benedyktynska 4 


Kupuję: 
Stare monogramy, pierścionki, 


i narzędzia jusilersko-grawerskie | 


Di.żioji (Wielka) 32—3-a. 


Kupię celuloid 


różnej grubości i każdej wielkości, |; 


PRACOWNIĄ WÓZKÓW 
Wrocka 16. 


jPasta do podłóg 


Uosto (d. Portowa) 3— 10 
w glebi pe wór'a I piętro. 


LABORATORIJA | 
Zebów Sztucznych 


rrzyjmuje wszelkierobetytech*; 
niczno - dentystyczne. Wyko-, 
nuje na kauczuku i różnych! 
metalach. kobcta szybka, fa- 
chowa i tania. 
Gedimino (d. Mickiewicza) 15-23 
drugie podwórko, al e frontowe, 
wejście: Tylioji (d. Cicha) 4—23.! 


Humor! 


OPERETKI 


GONIEC GOBZIENNY 


NE Ina E TEATR_REWIĄA |W teatrze „VAIDILA*" 


(ul. Końska Nr 1) . 
w niedzielą 27 lutego 1944 r.|w lokalu Gimnazium Rosyjskiego 


"0 godz. 12 tej w poł. 


Poranek artystyczny 


Mieczysława Dowmunla 


Humor! 


„Próba miłości" 
i „Pieśni Tyrelu* 


z udzialem: 
muntewej. 


skiej, W. Rychtera, 


H. Bieliekiej, U. Dow- 
M. Martówny, M. Mir- 


K, Koszeli, J. 


Ciesielskiego; 5* Brusikiewicza, 
Przy fortepianie: S Dzięgielewski. 
Bilety wcześniej nabywać można ed 
12 do 15 w firmie Fadiejew ul. Wi- 
leńska 32 (tel. 17-32, a w dniu 


orzedstawienia 


w kasie teatru. 


Firma 


„ARBOR“ 


Vokieczių (Niemiecka) 1 
i Trakų (Trocka) 2 


Wykonuje hurtowo 
meble białe i zabawki 
drewniane. 

Ceny urzędowe. 


solidnie, K upuje patefony 


I przyjmuję do reperacji 


B. MIKUTORIS 


Vilniaus (Wileńska) 22 
(naprzeciw Apteki Miejskiej) 
Gedimino (d. Mickiewicza) Nr 42. 


PRACOWNIA KRAWIECKA 
firmy 


„IT IKOTAŻAS” 


przy ul. Niemieckiej 26 
(wejście z bramy) 
przyjmuje do szycia płaszcze 
suknie damskie oraz 

ubranka dziecięce. 


FIRMA 


M. Święcicki i B. Szałkowski 
„ul. Dicz ojl (Wieika) 25 
przyimuje wszelkie rosoty tapicerskie 
s własnych lub pewierzonych ma- 
terjałów. Tamże petrzebni ślusarze 
i robotnicy firzyczni. Warunki pracy 
dobre. Dodatkowe wyżywienie w ste- 
łówee fabry:znej. Możliweści zwol- 
nienia zinnych prac obowiązkowych. 

| CE A 


Chemiczna Pralnia - Farh ania 


16 vasario (d. 3 ma a) 15/1. 
Przyjmuje de czyszczenia i farbe. 
wania wszelką garderobę. 
Wykonanie solidne i terminowe. 


ZAKŁAD POGRZEBOWY 
l Rakowskiego 


ul. Kalwaryjska Nr 4 
POLECA własne karawacy białe 


i czarne pe cenach najniższych. 


Ba UPLIĘ: 
aceton do malowana lampek karsi- 
tewych, pałniki i kloszyki do lamp 
karbitowych » emalię acetonową 
eraz przyrządy do natryskiwania 


Warsztaty ślusarskie 
A. G..OCH« WSRIEGO 
ssUssdon 
Trakų (irocica) 17. 


DNIA 11. II. 44 r. 


|R ozn e| wyszedł z domu 
N aaa OLY UA. Pylimo 51b 
m. 8, umysłowo 


A) Szyję staniki| chory Jałowik Ju- 


pasy. Jasinskio $ 
(Jasińskiego) 18—1 | py w e ję po” 
front, I piętro. 


kę, szalik w kra- 
tę biało-czerwoną. 


BRODAWKI (znua- 


W niedzielę 20 lutego 


Vokiečių (Niemiecka) 9 


PREMIERA! 


Oryginalna komedja 
w 3 aktach 


„W BIEGACH" 


w wykonaniu zespo'u ro- 
syjsiich artystów. 


Bilety do nabycia od soboty 
godz. 10. Początek I seansu o 
godz. 15, drugiego o godz. 17.30. 


UWAGA: 
Dnia 11.11 zgubieno na trasie ul. 
Zawalna 12, Pertows do Jakste (d 
Bąbrowskiego) 3 teczkę Z podrecz- 
kami języka włoskiejo metodą lin- 
guaphenć oraz książką p. t. „Medy 
cyna I małżeństwe”*. Ponieważ rod- 
reczniki są petrzebne przy nauczaniu 
języka w'osNiego praszę uczciwege 
znalazce o jakKnajszybszy zwrot tyl- 
ko książek. Dobrze wynagrodzę, 
Z łosić się na Jakšto (d. Dątrow- 
skiego) 3 m. 5 ed godz. 1233 de 
1330, w niedzielę również. 


Potrzebna służąca 
do małej rodziny (2 osoby). 
PRACOWNIA WÓZKÓW 
Trocka 16. 


FUTRO męskie na 
wzrost wysoki za- 
mienią na futra 
damskie foki w 
dobrym stanie. Ber 
nardyńska 6—12 od 
12—6-tej 1911 
FUTRO damskie w 
dobrym stanie ze 
skunksowym koł- 
nierzem i mufką 
zamienię na opał. 
Oglądać można w 
niedziele od 9 i pół 
do 11 i pół 1 w 
dnie pow. od 8—3 
rano i od 5 po poł 
oprócz wtorków | 
piatków. Popowska 
22/5. 1852 


HODOWLA zawo- 
dowa -kur Leghor- 
nów 1 Sussexów 
pozostająca pod 
kierunkiem Wileń- 
skiej Tzby Rolni- 
czej poleca wybit- 
ne koguty hodow= 
lane oraz jaja wy- 
lęgowe. Dowiedzieć 
się ul. Lwowska 7 
m. 8. wejście z pod 
wórza. 1787 
JESIONKĘ męską 
marengo i kostjum 
czarny w dobrym 
gatunku na wyso- 
ki wzrost 1 dwie 
firanki siatkowe, 
zamienię na opał 
Mickievićiaus (d. 
T. Zana) 16-a m. 6 
od godz. 1 do 4-ej. 
1878 
KROJU, szycia 1 
modelowania tczę. 
Formy papierowe 
do nabycia podług 
miary. Tatarska 5 
m. 1. 821 


a. sc MPa 
KRAJĘ tytoń na 
cienkie włókna do 
gilz na poczekaniu 
Zamkowa 14—1. 


KRAJĘ tytoń na 
cienkie włókna do 
gilz na poczekaniu 
Klajpedos (Żeligow 
skiego) Nr. 10—8 
(salka). 1892 


„zi Pe PR 
KANAPĘ pluszo- 
wa i kiim zamłie- 
nię na opał. wi- 
vulskio (Wiwulskie 
go) 16—7. 1926 


KRAJĘ tytoń ma- 
szynowo na cienkie 
włókna, szybko 1 
na poczekaniu. Ce- 
ny niskie. Wiłko- 
mierska 22—4. 1915 


KOŻUSZKI wszel- 
kiego rodzaju szy- 
i przerabiam. 
Ciurlionio (d. Ża- 
kretowa) 25—2 1907 


KOCIOŁ emaliowa 
ny, mało używany 
pojemnością 60 lit- 


czapka czarna nar | tów zamienię na 
rodzon 
tE) he ciarska, buty ro-| opał. Tuskulańska 
peca bocze na drewnia- 


bez bólu od 7 ra 
no do 7 wiecz. Ge- 
dimina (d. Mickie- 
wicza) 39—44. 


BUTY męskie 
Nr. 27 i pół fason 
angielski, jesionkę 
dla chłopczyka na 

7—8 lat, i męski 
kołnierz  oposowy 
wszystko w b. dob 
rym stanie wymie- 
nię na opał i na 


nej podeszwie 
Chłopak jest nie- 
mową, ktoby wie- 
dział coś o los'ə 
jego proszony jest 
zawiadomić matke 
pod wyż. wymie- 
nionym adresem. 


DNIA 15. II. 44 r. 
po południu na tra 
sie ulie Portowa— 


k dziecinny. | Zawalna -= Trocka, 
EE eysi BE, zgubiono zegarek 
1900 | reczny Z rzemy- 
A | kiem brązowym 
DNIA 16. II. 44 r. firmy „Tissot“ 
została zgubiona | Łaskawego znalaz- 
koło dworca chu- | cę proszę bardzo 
steczka wełniana | o zwrot za wynag- 


rodzeniem pod a 
res. Čiurlionio fd. 
Zakretowa) Nr 9 
m. 5, Z. Rymkie- 
wicz. 1921 


biała. Znalazcę pro 
szę o zwrot za wy- 
nagrodzeniem pod | 
Rdr. Makowa 5—23.! 

1914 


Z W 
NN ACZ — 
e r 


10—2 (Łosiówka). 
1894 


MEBLE miękkie, 
czółenka  'wężowe 
Nr. 38, suknię bia- 
łą wieczorową oraz 
damski zegarek 
wymienię na opał. 

Auśros Varty 
(Ostrobramska) 
—11. 


NOWOCZESNĄ 4- 
drzwiową szafę, 
kredens, futro fo- 
kowe, zegar ele- 
ktr., biurko orzech 
dąb. 2 firanki 
siatkowe zamienię 
na opał lub ma- 
teriał ang. na KO- 
stium damski. Ge- 
dimino 37—10 (wej 
ście z zaułka Cias- 

nego) w bramie. 
1872 


27 
182 


NOWE ramy in- 
spektowe zamienię 


na opał, Smoleń- 
ska 9. 1823 
OWCĘ po mery- 


nosach kotną lub z 
jagnięciem zamie- 
nle na dobrą ko- 
zę ew. dopłacę. 
Zgłoszenia do 
Adm. „Gońca“ pod 
„Koza“ 1850 


PODANIA w spra- 
wech rozwodo- 
wych, sądowych 1 
danych. Tłómacze- 
nia Biuro HPB 
Odminių (Garbar- 
ska) 1—26, róg Ge- 
dimino (Micklewi- 
cza), front, I pię- 
tro. 


P. MARJAN Bo- 
haczewicz proszóny 
jest o przybycie na 


ul. Bernardyńską 
6—12 J. Danielecka 
1910 


PANI, która może 
dawać lekcje tań- 
ca sałonowego, pro 
szona jest o poda- 
nie swego adresu 
do „Gońca“ pod 
„Dla Zdzisława“ 
1929 


PATEFON walzko 
wy z płytami za- 
mienię na opał 
Użupie (Zarzecze) 

21—1 


PSA oddam w do- 
bre ręce. Mostowa 


11—3. 1824 
PRZEWOZY, prze- 
prowadzki usku- 
teczniam. Oferty 


do „Gońca'* „Ucz- 
ctwemu inwalidzie* 
1799 


ROWER męski w 
dobrym stanie, ra 
djo lampowe, oraz 
zegar ścienny f-my 
„Paris“ zamienię 
na opał. Nowo- 
gródzka 72—1. 1919 


UWAGAI Zginął 
pies  ośmiomiesię- 
czny Koker-spaniol 
czarny (suczka) 
odprowadzić za wy 
sokim wynagrodze 
niem ul. Skopówka 
1—4. 1875 


W REJONIE ulic 
Gedimino, Pylimo 
zgubiono w dniu 12 
b.m. złote uszko od 
zegarka 1 dewizkę. 
Uczciwego znalaz- 
cę proszę zwrócić 
za dobrem wyna- 
grodzeniefh: Gedi 
mino 35—32 tel. 203 

1925 


ZGUBIONY Laik 
Asm. Liud. numer 
11514/391 wydany 
1942 r. na nazwisko 
Kaszkadamowa 
Apolonia, unieważ- 
nia się. 1962 


ZGUBIONY Asm. 
tapat dokum. 
Nr.  005777/457 , na 
nazwisko Brzeztń- 
ski Stefan, unie- 
ważnia się. 1964 


ZGUBIONY pasz- 
port Nr. 117 wyd. 
r. 1942 na nazwisko 
Stefanja Kuchals- 
ka zam. wieś Šal- 
tuny gm. Rzesza, 
unieważnia się. 
1904 


ŻYLAKI (wrzody 
goleni) usuwam— 
od 7 rano do 11 ! 
od 3pp. do 7 pp 
Gedymina td. Mic 
kiewicza) 39—14. 


ZGUBIONY dowód 
osobisty dnia 14.II 
44 r. na nazwisko 
Gulbinowicza Piot 
ra pod adresem 
zaść. Wilikińce gm. 
Niemenczyńskiej 

proszę zwrócić za 
wynagrodzeniem 

pod adres. Portowa 
1—9. 1902 


ZAMIENIĘ na 
opał meble jasne 
nowoczesne: szafę. 
stół jadalny ekrą- 


gły. 6 krzeseł, eta- | 


żerkę, i 
leżak. 
się codziennie od 
8 do 9 rano. Mosto 


wa 3-a—25. 1331 


parawan 


7. II. 44 r. na trak= 
cie Oszmlana-Wil- 
no zgubiono paku- 
nek (troki). Zawar 
tość bielizna poś 
cielowa, jaśki, suk 
nie. Uprasza się o 
zwrot za wynagra 
dzeniem Wilno 

S-to Jakóbska 18-3 

1879 


4 firanki, reczna 
siatka, na weneckie 
okna, kołdrę jed- 
wabną, chłopięcy 
płaszczyk zimoww 
na 6 1. półbuciki 
chromowe męskie 
Nr. 29, 3 m kortu, 
kapa tlulowa pod- 
wójna, kalosze 
Nr. 10, pudernicz- 
kę oryginalną pod- 
wójną, zamieaię 
na opał. Skopówka 
6—11. 1834 


| kapan | sprzedać | 


KUPIĘ pantofle 
damskie Nr. 3 
eleganckie, w bar- 
dzo dobrym stanie. 
Zgłoszenia do Adm 
„Gońca“ pod „AZ“ 


KUPIĘ eleganckie 
czółenka Nr. 38, 
bordowe ew. czar 
ne. Giemza. 
szenia do Adm. 
„Gońca“ pod „Ż'* 


KUPIĘ materiał 
wełniany na suknię 
2 ogony srebrnega 
lisa, etolę nurko- 
wą, lub tumakową 
względnie może 
być wydra na dam 
ski kołnierz 1 man- 
kiety, pantofle dam 
skie Nr. 38, pożą- 
dane sportowe, 
plecak zamienię 
na puderniczkę 
óryginalną lub na 
rondelek aluminto- 
wy. Takowe kupię 
Skopówka 6—11. 
1834 


KUPIĘ wózek dzia 
cinny głęboki. Ofer 
ty do Adm. „Goń- 
ca'* pod „Głębolci 
wózek“ 1865 


KUPIĘ 
broszurowane 
wydawnictwa We- 
gnera Cuda Polski 
oraz rocznik 1938 
Przeglądu Ogrodni 
czego. Zgłoszenia 
pod „Cuda Polski'* 
do Adm. „pońca” 


KUPIĘ, 
szczentaka 
albo owczarka. Mo 
że być 1 duży pies. 
Suwalska 8—1, Ko- 
1457 


rasowego 


pyłowa. 


KUPIĘ kozę mlecz 
ną. Mostowa 12—7. 
1923 


KUPIĘ Mszał — 
Rzymski z tekstem 
łacińsko-polskim, 
zgł. ul. Mindaugo 
21-a—9. 1920 


KUPIĘ samochód 
4-osobowy 0 ma- 
łym litroviu w b. 
dobrym stanie albo 
nowy. Zgłoszenia 
Aigirdo (d. Piłsud- 
skiego) 24—2. 1905 
KUPIĘ naftową 
lampę na stół w 
dobrym stanie z 
kloszem. Oferty do 
Antykwariatu Sztu 
Ki. Pilies (Zamko- 
wa) 13. 1823 


KUPIĘ arytmo- 
metr firmy „Ory- 
ginal—Odhner' lub 
„Brunswiga** 
„Facit“ tylko w 
dbbrym stanię. Ta 
tarska 12—26. 1898 


KUPIĘ używany 
płaszcz gabardino- 
wy, wzgl. materiał 
na bryczesy. Ofer- 
ty do Redakcji 
„Gońca“ pod „Bry 
czesy'* 1916 


KUPIĘ patefon ele 
ktryczny z korbą 
w dobrym stanie. 
Oferty pod „Adap- 
tezy” 1828 


KOSZULE męskie 
nowe sportowe dla 
12-letniego chłop- 
ca, bluzkę damską 
jasną, pokrowiec 
kopertowy duży 

kupię. Rossaestr. 
(Rossa) 14—1. 1909 


MONETY stare ku 
pujemy godz. 11— 
15-ta antykwariat 
Radvilaitė (Królew 
ska) 1 róg =Zamko 
wej. 


Dowiedzieć : 


PIANINO albo for- 
tepian, oraz meble 
salonowe (gabine- 
towe) kupie na- 
tychmiast. Pośred- 
nictwo nieporząda- 
ne. Firma J. Len 
ktailis“ Wielka 44 
telef. 19—20. 1823 


SĄ do nabycia ko- 
pyta szewskie. Ad- 


res w adm. „Goń- 
ca“ pod „Szewc 
1830 


SPRZEDAM forte- 
j plan RM 2.500 albo 
zamienię na męski 
kostjum. Daukšos 
Nr. 2—26. 1903 


SPRZEDAM ele- 
ktryczny piecyk do 
ogrzewania poko- 
ju (nieużywany) na 
1000 vat. 250 volt. 
cena 55 RM. Gedi- 
mino 45—1-a. 1899 


Tatarkiewicza 
| „Historja filozofj!“ 
J. Romera „Wil- 


R a r a 


` 


Nr 


193 


W średnim wieku.| Dr. ~ 
inteligentna, bez! M. Maloflejewa 
względnie uczciwa choroby kobiece 3 
I lubiąca dzieci pa akuszeria. Uoste 
ni za pokój z osob (Portowa) 3 m 4 
nem wejściem t u- Godz. przyjęć: od 
trzymanie może po 15—17, . 
święcić kilka go-|——————————. 
dzin dziennie: pie- Dr. Med.. 
lęgnowaniu ma-| W. MORAWSKI 
łych dzieci, przy [b st. asystent kli- 
gospodarstwie do-|niki U. S. B. cho- 
mowem, lub pilno-|roby skóry, wene- 
waniu mieszkania.|ryczne, płciowe. 
Zgłoszenia  proszęjPrzyjmuję kas0- 
kierować do Adm.| wych i prywstnych 
pod „Bezwzględniejdv Mykolo (św. 
uczciwa. 1901|Michalski) 6 m. L 
— Od g. 1-—13 | 16—14 - 


Gabinet 

Raentgenowski 
Dr. 

NIELUBSZYG 
(zawaina) 
. Przyjmuję 
od g. 7.30--0 | 2—4. 
aa EE ek, 


60 kl. na wschód 
od Wilna do maj 
państwowych po 
trzeba ogrodnika 
luh ogrodniczk! 
zarządzajactego ma 
oraz kowala r na- 
rzedziami. Oferty 
z podaniem refe 
rencyj do „Gońca*| Dr. ORŁOWSKI 

pod  „doświadcze- ROMUALD 

nie i rozwaga” niejchoroby przewodu 
uwzglednione bez pokarmowego | Ger 
1825]ca Od 7 do 10 rane 
lod 3 pp. do 7 pp. 
Gedymina (d. Mie 


no“, Ossendowskie- 

zo WGasnach GEE odpowiedzt. 
nie“, Barono „Ru- | R = 
sy lietuvių žody- | $ Nauka i wychowaśie 
nas“, poezje Ler- ED m 


montowa, S. Jesie- 
nina, Kwiatki Św. 
Franciszka z Assy- 
žu kupi antykwa- 


| riat Sv. Jono 1. | 
1824 
i 


Lokale| 
zz DAJĘ lekcje języ- 


i POTRZEBNY po- | ków: niemteckiego. 
kój umeblowany. z WBC SZO. ro- 
niekrępującym wej ; SYJSKlego oraz mu- 
ściema, dla dobrze | zyki. Może być za 
sytuowanego  Po-| pokój. Zwierzyniec 


i najszybciej kon- 
| wersacja niemiec- 
ka I lekcje pisania 
na maszynie (10 
palcowy — system) 
Gedimino £(— 12 


A. B C. Najtaniei|D 


kiewicza) 39 m. & 


r. Med. JANINA 
PIOTROWICZ- 
JURCZENKOWA 
Choroby SKÓTNE, 
weneryczne, kobige 
ce. Przyjmuje od 
g 11—13 I 15 — 11 
Jogailos (Jagieloń= 
ska) 16—6. 


Dr. PIWECKĘ 
ALEKSANDER 
Choroby wewngirs 
ne. Pilies (Zamto-- 
wa) 12 — 6 Ponie- 
działki, środy. piął 


Zgło- | 


wilczka | 


ałbo : 


laka. Chętnie u 


| róg . Mieklevictaus 


| „f1 Vikinto 9/15. Teljki od godz 13-14 

Daj o ER | Nr. 12-84 od godz |wtorki, czwartki, 
á ( 

zająć się samodziel j 16—36 __ 1912]soboty od g 12—18, 
nem  poprowadze- | EK O WA a 
niem _ gospodarst- | LEKCJE  pisanisiDr. Med WIETOR 

, wa. Zgłoszenia —, na maszynie. Jo ych e. SKOW r 

| Administracja z oroby nerwowe 

l pra Galica (Jagleloń wewnętrzne. Uoste ` 


pod „ 


„Gońca“ 
żynier“ 


500 RM dam za 
wskazanie lub od- 
stąptenie 
osobnego mieszka- 


20 
1857 


w. Pohulanka 
| m. 6. 


Praca| 


MĘSKI fryzjer po | 


trzebny od zaraz, 


gwarancja dziennie , boty, ceny dostęp- 
40 RM. Wiadomość. | ne. Pylimo (d. Za- 
Pylimo 14 Wołkow- . walna) 14—5 


1823 I 


nia 1—2 pokojowe- | chce mieć na wios 
go z kuchnią | wy| nę w ozas uszyty 
godamti, wzg. woda | elegancko płaszcz, 
światło. Zgłoszenia‘ | niech szyje w pra- 


, mino +5—3. Przerób 


ł 
I 
całkiem | ~ 


ska) 10—1 tel. 55.  |/portowa) 3 m. £ 
Ordynuje od 12-14 


1 16—17 


pr. RUTKOWSKI 
ALEKSANDER 

b. Asyst. Kliniki 
Neurologicznej 1 
wewnętrznej USB. 
Choroby wewnętrz 
ne 1 nerwowe oé 
10 rano do 3 pp. 
specjal-|Gtedimino (d. Mie 

1849jkiewicza) 39 m. ¢ 


| fiendl I remyi] 


KTÓRA z Pań 


cowni El-wa Gedi- 


ki nasza 
ność. 


Dr. 

E. 6GOKOŁOWZKMI 
Choroby skórne 
1 weneryczne 
Przyjmuje od œ. 8 
do 12 i od g. 5 dof 
wiecz. Vilniaus (q. 


ROBIĘ na drutach 
swetry, skarpetki 
rękawice i tnne ro- 


wel- 


skl. 1028 jcie z podwórka Wileńska) 30 m. 14 
NATYCHMIAST > 
Gabinet 
poter enn iah mies Maliy mnialne Renteenunaki 


scy. Zgłaszać się 
do Dyrekcji Li-mi- 


pa. 1849 
POTRZEBNI: eks- | 
pedjent(ka) zna- 


jący język litew= 
ski, kamasznik(ka) 
lub obeznany 
szewc t szlifiarz do 
wyrobu kłumpi 1 
szewc do wyrabia- 
nia kopyt szewiec- 
kich. Żywność do- 
datkowa  przysłu 
guje 1 od przymu- 
sowych robót wok 
ni. Warunki do o- 
mówienia. Przyję- 
cia od godz. 15 do 
| 17. Wytwórnia 
kłumpl zimowych 
i letnich. Zamkowa 
18—11. 


POTRZEBNA na- 
tychmiast pome- 
nica domowa któ- 
ra potrafi popro- 
| wadzić sama dom 
i kuchnię. Warunki 
do omówienia Wl- 
leńska 3 sklep Elek 
trotechniczny. 18869 


| PRACZKA do 
„Wehrmachtsbaru* 
Subačiaus 3 osz- 
czędna 1 staranna 
i potrzebna Warunki 
do omówienia na 
| miejscu. Zgłaszać 
«się od 12 do 14 co- 
! dziennie. 1263 


| POTRZEBNY ttu- 
' macz na język nle 
miecki z litewskie- 
| go na 2—3 godziny 
dziennie. Biat 
' Tłumaczeń | Po- 
dań.. Gedimino 15 


POSZUKUJĘ samo 
dzielnej pracy w 
kierowaniu skle- 
pem, lub innem 
przedsiębiorstwem. 
Znam języki, mam 
rutynę. Oferty do 
„Gońca“ pod „SAa- 
modzielna** 1871 


POSZUKUJĘ pra- 
cownika farma- 
ceutycznego na 
miesięczne zastęp- 
stwo. Prowincja. 
Wynagrodzenie we 
dług umowy. Ofer 
ty kierować də 
Adm. „Gońca“ 
pod „17 J.“ 1819 


POTRZEBNE kraw 
cowe do pracowni 
damskiej na dob- 
rych warunkach 
pracy. Jagiellońska 
6—20. 


SŁUŻĄCA do ma 


łej rodziny potrze”! i weneryczne. Vil- 
na wynagrodzenie | niaus (Wileńska) 29 
b. dobre. Rossaestr Przyjmuje 
1909 2—6 po południu. 'ù 


(Rossa) 14—1. 


1927 ; 


A. $MIGIELSKA 
Pilies (d. Zamkowa) 
8 m. 9. Od godziny 


PRZYJEZDNA po 
sażna wdowa prag 
nie  zapoz- 


nać starszego pa- 8—15. 
na do łat 45 w ce- 
lu towarzyskim. Dr. 


Oferty składać podj W. WOŁODŻEKO 
„Posażna wdówka*|Choroby skórne í 
1878 weneryczne. Przyj» 
[muje w godz. £—ih 
1 15 — 10. Wadllate. 


WYSOKI, przystoi 
ny ziemianin, przy 


(Zawalna) 22. 
jeżdżający parę raj———— 
zy w tygodniu do WZNOWIŁAM 


Wilna, pozna w ce przyjęcie. Lekari- 
celu towarzyskim |dentysta  Stankiee 
młodą, ładną i elejwiczowa.  Garbar- 
gancką panią. Po-|ska 5—22. 
rozumienie się lis- 


townie — Admi- 

nistracja „Goniec ! Akuszerki 
Codzienny“ pod 

„Ziemtanin" 1838 MARIA 


BRZEZINA 
Łiubarto (Grodzkaj 
27—1. ZwierzynieG. 


| Lekarze | 


Dr. FUNDOWICZ ZOFIA 
STEFAN GRONEROWA 
przyjmuje, porady 


Choroby nerwowej; porody w domu, 
1 wewnętrzne. $v |Wilno, ul. Konare 
Jakubo (Św. Jaku- skiego 1/2—6. 
ba) 106—2. Przyjmu-| z KORCHOWA 


je od g. 14 do 18|Olandy (d. Holeme 
e dernia) Nr. 4 — h 
ba E 3 


Dr. Med. 
ZOFIA Siostra 
GODŁOWSKA|KULESZANKA St 

spec. chorób uszu,ļZastrzyki (dożylnej 

gardła, nosa przyj-|bańki, porody = 
muje od 8—9, zamówienia na 
3—5 A. Jakšto |dom od 7 r. do 8 

(Dąbrowskiego) 7-4|wieczór. Gedy mina 

=. (d. Mickiewicza) 


Dr. EDMUND 39 m. 4. 


KUNCEWICZ 


i MARIA 
5 k 
b. asystent oh. LAKNEROWĄ 


U. 8. B Choroby 

uszu, nosa I gardla przyjmuje od foga: 

Uosto skg. (Z. Por- $ rano do 7 w 

towy) 3—4. Przy)- Jasinskio (d. Jasia 

muje od g 9—10 skiego) 1—8. 
1 18 — 16. R ——. 


EUGENIA 
MACIASZEĘ 
b. st. położna í 
siostra oper. Kile 
niki Położ-Gine= 
kol. USB. przyjmę 
je zamówienia 36 


Dr. T. KUNICKRI 
Choroby wewnętrz 
ne t kobiece (gine- 
kologia | akuszerta) 
Przyjmuje od godz 
8—19 i 1—5. Vilniaus 


$ porodów i zabię= 
Wilenska Ems. zow teie 
Klajpedos (2 
Dr. Med. £ 
KUDREWICZ  |SOWSKIE80) "ŚŚ. 
ZYCMUNT BRONISŁAWA 
Spec.: weneryczne ROSINSKĘ 


1 skórne -choroby 

Przyjmuje w godz — 

8—13 1 15—20. Pillesity, SMIAŁOWSEŃ 

(Zamkowa) 15 m. 2 {Pilles (d. Zazdzte 
wa) 25—6. 


Lwowska 57—L 


KAZIMIERZ 
LEJMAN 
b. st. asystent Kli- 
niki Dermat. U. 8 
B Choroby skórne 


Dr. 


Dobry kuplet 


OGŁASZA SIĘ 


od gjr 


aim [adriesnye 
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